
J. Z.

Izba szczecińska
Palestra 22/4(244), 89-90

1978



N r 4 (244) Z  życia izb a d w o k a c k ic h 89

szeni goście: były dziekan Rady ad w. 
M arek G abryjelski oraz dyrektor 
B iura Naczelnej Rady Adwokackiej 
adw. Kazimierz Kaeppele.

Zebranych pow itał serdecznie k iero­
w nik Zespołu adw. Bolesław Bigda, 
zapewne jedyny w Polsce z na jd łuż­
szym stażem (bo liczącym aż 23 lata) 
kierow nik zespołu adwokackiego. Z 
kolei nastąpiło uczczenie pam ięci tych 
Kolegów, którzy odeszli na zawsze 
z naszego groina. W sw ym  w ystąpie­
niu kierow nik Z. A. przypom niał 
historię pow stania i pierwszych nicią - 
tw ych la t pracy Zespołu. Podkreślił 
przy tym, że w spółpraca w Zespole 
przez cały okres jego istnienia i przy 
często zm ieniającym  się składzie oso­
bowym układała się zawsze ,:ak n a jle ­
piej. Było to możliwe dzięki dobrej 
atmosferze, w ynikającej głównie z po ­
staw y i charakterów  członków tegoż 
Zespołu. Na zakończenie adw. Bigda 
wzniósł toast za dalszą pom yślną dzia­
łalność Zespołu oraz za pomyślność 
uczestników spotkania.

Prezes NR A adw. dr Z. Czeszejko 
z n ieukryw anym  wzruszeniem  w spo­
minał la ta  swej pracy w Zespole, m ó­
wił o kolegach, których już dzisiaj 
nie ma, o drobnych na pozór zdarze­
niach jakże istotnych w  historii Z e­
społu, o których obecny, odmłodzony 
skład Zespołu wie już niewiele. 
W spomnienia swoje prezes Z. Czeszej­
ko przep lata ł nierzadko osobistymi 
refleksjam i z okresu przynależności 
do Zespołu, kiedy to jednocześne pe ł­

nił funkcję dziekana Rady A dw oka­
ckiej w Opolu. Życząc członkom Ze­
społu dalszych sukcesów w pracy 

zawodowej, społecznej i sam orządo­
wej oraz w życiu osobistym — prezes 
NRA wzniósł toast za dalszy rozwój 
pierwszego na Opolszczyźnie Zespołu.

Dalszy program  uroczystości p rze­
w idyw ał tow arzyskie spotkanie przy 
kolacji w  lokalu Tow arzystwa P rzy ja ­
ciół Opola. P rzy wspólnym stole nie 
zabrakło też najstarszych stażem 
adw okatów : adw. L. O lejnika, adw. 
S. Lipowskiego i adw. T. Pasikow skie­
go.

Spotkanie to w miłej koleżeńskiej 
atm osferze było okazją do przypo­
m nienia w ielu ciekawych, a naw et 
zabawnych zdarzeń z życia Zespołu 
Adwokackiego oraz jego członków. 
W szczególności relacje adw. T adeu­
sza Pasikow skiego zabarw ione były 
szczególnym właściwym  m u poczuciem 
hum oru.

U św ietniły wsipólny wieczór wspo ■ 
m nienia adw. A. Gutowicza, adw. A. 
Iwanowskiego, adw. L. O lejnika, adw. 
B. Bigdy. W tej części wieczoru w y­
stąpiła ak to rka T eatru  im. J. K o­
chanowskiego w Opolu Irena C harko­
w ska z kilkom a odpowiednio dobra­
nym i do charak teru  uroczystości m o­
nologami.

Skrom na uroczystość 25-lecia Z e­
społu Adwokackiego Nr 1 w Opolu 
pozostanie na długo w pamięci jej 
uczestników.

adw. Marian Rogozik

I z b a  s z c z e c i ń s k a

1. W dniu 21 stycznia br. odbyło 
się spotkanie Rady Adwokackiej z 
kierow nikam i zespołów adw okackich 
z udziałem  przedstaw icieli organizacji 
politycznych i w izytatorów  członków 
WZW. Celem spotkania była w ym ia­
na spostrzeżeń i uwag, dotyczących 
działalności zespołów w 1977 roku 
oraz realizacji program u działania

organów  sam orządu w 1973 r.
Stwierdzono, że nadal pierw szopla­

nowymi zadaniam i, które muszą być 
realizow ane wspólnym  wysiłkiem  wszy­
stkich członków Izby, są: doskonale­
nie zawodowe, kształtow anie w łaści­
wych postaw  społeczno-politycznych i 
elim inow anie najdrobniejszych naw et 
przejaw ów  naruszania etyki zawodo-
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w ej, wreszcie podnoszenie poziomu 
szkolenia aplikantów, zwłaszcza ze 
względu na konieczność wdrożenia 
zasad nowego regulam inu szkolenia a- 
plikantów .

W roku ubiegłym nie stw ierdzono 
poważniejszych uchybień w działalno­
ści zespołów Izby. Coraz lepsze zaspo­
kajan ie zapotrzebowania społecznego 
na pomoc praw ną wym aga jednak  
dalszego uspraw niania w arunków  p ra ­
cy i stałego podnoszenia kw alifikacji 
zawodowych. Większą uwagę należy 
zwrócić szczególnie na przestrzeganie 
tych norm etyki zawodowej, które

regu lu ją  w zajem ne stosunki koleżeń­
skie.

2. W w yniku wyborów do rad  n a ­
rodowych stopnia podstawowego dwóch 
członków Izby, m ianowicie adw. J e ­
rzy M arski i adw. Jerzy  Zaniem ojski, 
zostało w ybranych na radnych MRN 
w Szczecinie. Weszli oni w  skład K o­
m isji P rzestrzegania P raw a i Porządku 
Publicznego. Adw. J. Zaniemojskiego 
w ybrano na Przewodniczącego K lubu 
R adnych ZSL przy MRN w Szczecinie.

Na radnego MGRN w Pyrzycach 
zestal w ybrany adw. Andrzej Wuj k ie - 
wicz.

adw. J.Z.

I z b a  w a ł b r z y s k a

W dniu 30 stycznia br. w Radzie 
Adwokackiej w W ałbrzychu odbyła 
się narada sam orządu adwokackiego z 
kierow nictw em  Sądów i P ro k u ra tu r 
Wojewódzkich województwa w ałbrzys­
kiego i jeleniogórskiego. W naradzie 
udział wzięli: prezes Sądu W ojewódz­
kiego w 'Wałbrzychu mgr Józef F lo r­
czak, prezes ‘ Sądu W ojewódzkiego w 
Jeleniej Górze mgr Eugeniusz Paw lak, 
p rokurato r wojewódzki w W ałbrzychu 
mgr Eugeniusz Surow iak i p ro k u ra ­
tor wojewódzki w  Jeleniej Górze 
mgr Jerzy  K ram eris oraz członkowie 
Prezydium  Rady Adwokackiej w  W ał­
brzychu z udziałem I sekretarza POP 
PZPR przy Radzie Adwokackiej adw. 
A ndrzeja H ałastry.

O tw ierając naradę dziekan Rady 
Adwokackiej w W ałbrzychu adv/. M a­
rian  Kuskowski pow itał zaproszonych 
gości, a następnie przedstaw ił, że ce­
lem spotkania jest: 1) zapoznanie k ie ­
row nictw a Sądów W ojewódzkich 
i P ro k u ra tu r Wojewódzkich z k ie ru n ­
kam i prac sam orządu adwokackiego, 
2) omówienie niektórych problem ów 
związanych ze współpracą zasadni­
czych trzech członków w ym iaru  sp ra ­
wiedliwości, 3) przedstaw ienie trudnoś­
ci i niedomagań, jak ie  sporadycznie 
w ystępują w toku w zajem nych kon­

tak tów  zawodowych między adw oka­
tu rą , p ro ku ra tu rą  i sądem, 4) w ysłucha­
nie przez organa sam orządu adw okac­
kiego uwag i ew entualnych stw ierdzo­
nych nieprawidłowości w pracy  zawo­
dowej adwokatów, co wymaga in te r­
w encji sam orządu adwokackiego.

W w ystąpieniu swym dziekan K u ­
skowski stw ierdził, że ogólnie w spół­
p raca  organów w ym iaru spraw ied li­
wości z adw okaturą zarówno na te re ­
nie województwa wałbrzyskiego jak  i 
w ojew ództw a jeleniogórskiego układa 
się dobrze.

Z abierając z kolei głos wicedziekan 
adw. Jerzy  Bronisz podzielił w za­
sadzie stanowisko dziekana Rady, za­
znaczając jednak, że w ystępują jesz­
cze sporadyczne w ypadki pewnych 
niedom agań przy w spółpracy z sądem  
i p rokura tu rą . W ypowiedzi te dotyczą 
głów nie punktualności rozpoczynania 
rozpraw , stosownego rozplanow ania 
sesji, zaw iadam iania o term inach czyn­
ności dochodzeniowo-śledczych lub o 
term inach  rozpraw  z pewnym  opóź­
nieniem , co w  konsekwencji uniem oż­
liw ia adw okatom  należyte rozplano­
w anie czynności i prowadzi do pow ­
staw ania kolizji. Ponadto adw. Bronisz, 
poruszając problem  stałego podnosze­
nia poziomu pracy zawodowej, zaz­


